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Włochy lub Polska, to nie Kamerun. 


(jz.) Wczorajsze telegramy z Rzymu 
przyniosły niezwykle sensacyjną wiado- 


łał dać im tych niezbędnych państwu 
czynników, więc winien odejść. Taka 


ty plan pozyskania opozycji dla współ- 


P. Musolini niepotrzebnie e zyj 
pracy nie powiódł się. Wybuch bomby 


ową wielką przykrość, o której pisaliś- | 


mość: Oto król włoski na dwugodzinnej | jest-opinja olbrzymiej większości naro- {my przed paru dniami, swoim endeckim | w postaci projektu nowej ordynacji wy- 


bardzo dramatycznej audjencji. nakła- 
niał Mussoliniego, aby podał się do dy- 
„misji, Mussolini nie miał już odwagi 
wręcz odmówić, lecz oświadczył tylko 
królowi, że sarm wybierze chwile ustą- 
pieńia. 'Pozatem prosił, aby król ogło- 
sił amnestję dla wszystkich zbrodniarzy 
politycznych i radził załatwić sprawę 
przesilenia w drodze kompromisu. 
Karjera Mussoliniego kończy się! 
Rozpoczął ją od stosowania hasła gło- 
szottego przez niekorcnowanego króla 
naszej endecji p. R. Dmowskiego o „bi- 
ciu w zęby” przeciwnika — a kończy... 
potępieniem tej metody. Bo że/p. Mus- 
solini potępił ją na przedświątecznem 
posiedzeniu parlamentu włoskiego, to 
fakt, który nie zdołają. zatrzeć jego naj- 
nowsze represje. Bowiem, jak się oka- 
zuje dzisiaj, p, Mussolini jeszcze nie u- 
ważą się za pokonanego. Jeszcze raz po 
stanowił użyć metody „silnej pięści", 
i kneblowania ust. Jak donószą .tele- 
gramy, skonsygnował policję, . wojsko, 
swoją milicję i zawiesił wszystkie orga- 
ny prasowe liberałów. stronnictwa kato- 
licko-ludowego i socjalistów. Nie w 
smak są mu sensacyjne rewelacje, które 
„przynoszą dzienniki opozycyjne o je- 
go współwiedzy i współdzałiania w za- 
machach na życie opozycjonistów, Nie 
chce, aby naród włoski wiedział, że gło- 
wa państwa, król, domagał się od Mus- 
soliniego jego ustąpienia, 

Na nie się zdadzą te wszystkie repre- 
sje. Metoda kneblowania ust tym ra- 
zem zawiodła. i.cały kraj już wie o. tem, 
co wiedzieć powinien. A wiedząc, jed- 
popas domaga się spelnienia woli 

róla, woła Mussoliniemu: Do dymisji! 
Włosi dość mają awantur, dość buty i 
zbrodni faszystowskich, dość walki ma 
sztylety i browningi; pragną pokoju, ła- 
du, praworządności.. Mussolini nie zdo- 
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du włoskiego. 
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-Ustalenie tekstu 
PARYŻ, 31. grudnia, 

Oczekiwane z ogólnem napięciem 

posiedzenie Rady Ambasadorów rozpo- 


przed posiedzeniem było w kołach poli- 


wsżełkie widoki usiągnięcia zupełnego 
|porczumienia między rządami francu- 
| skim a angielskim w sprawie wspólnej 
į noty. Wynik narad popołudniowych na 
Quai d'Orsay zupełnie te przewidywa- 
nia, potwierdził. , 
| Rada Ambasadorów ustaliła ostate- 
jeznie tekst noty, jaka ma być wysłana 
| do rządu niemieckiego, poczem zako- 
fnunikcćwała tekst przez siebie” ułożony: 
rządom państw sprzymierzonych do a- 
probaty. Po zaakceptowaniu noty przez 
wszystkie rządu interesowane zostanie 
podane do publicznej wiadomości. Nota 
mieć będzie charakter prowizoryczny, 0- 


graniczając się do stwierdzenia niewąęt- | 


lwy zal w lienned utwa daty” 


WIEDEŃ. 

„Neue Freie Presse* donosi z Berli- 
na: Oczekują tu, że prezydent Rzeszy 
Ebert powierzy ponownie misję utwo- 
rzenia gabinetu dotychczasowemu kanc- 
lerzowi Marksowi, który w tym wy- 


Dziś wielka uroczysta Premiera! 


„O czem sie nie mówi” 


według pow. Gabrjeli Zapolskiej, w roli głównej gwiazda ekranu polskiego 


JADWIGA SMOSARSKA sę 


Film polskiej wytworni Sfinks 


Jąk ukarano oszustów 
podatkowych na Sląsku? 


Jak donoszą pisma, śląskie wła- 
dze skarbowe w Katowicach na- 
łożyły już na niektóre spółki wielkiego 
przemysłu kary za znane wielkie oszu- 
stwa podatkowe. Od spółki „Giesches 
Erben“ władze zażądały zapłacenia ty- 


Niezależnie od tych kar administra 
cyjnych, prokuratorja państwa prowa- 
dzi dalej dochodzenia- przeciwko spół- 
kom: Hohenlohego i Cezara Welheima. 
Te dwie sprawy karne nie są umorzone 
Stwierdzić również należy, że przemysł 


tułem podatku i kary sumy 76 miłjonów | śląski nie zapłacił podatku majątkowe- 


złotych. Spółce „Hohenlohe“ nałożyły 


„władze skarbowe karę w wysokości 16 | płacony, co oczywiście 


miljonów złotych, spółce „Ostkohlen'* 
jeden miljon złotych. Zjednoczone hu- 
ity Laury i Królewska nie zapłaciły po- 
datku i kary w gotówce, lecz odstąpiły 
17 proc. swych akcyj na karę, podatek 
i opłatę stemplową. 


La! (SKO < 4 


go. Obecnie podatek ten musi być za- 
obciąży opie- 
szałe przedsiębiorstwa. Zbytecznem jest 
dodawać, że zabagnienia podatkowe w 
| predsiębiorstwach, spowodowanć mogą 
nowe trudności dla tych 
biorstw. 


t Kalagadorów w oprawie Kolonii. 


|częło się o godz. 3-ej po poluniu., Już, zań traktatowych w terminie od 10-go 


tycznych Paryża rzeczą wiadomą, iź są|w tym terminie odbyć się ewakuacja 


przedsię- tv 


wiełbicielom w Polsce. 
PES 


Sprytnię uknu- | borczej wywołał całkiem inny elekt, niż 
się spodziewał, Wywołał rozgorycze- 
nie wśród obawiających się o mandaty 


utwierdził w jej stanowisku. W dodat- 
ku umocnił ludność w przekonaniu, że 
to, eo dotychczas robił Mussolini było 
bezprawiem, złem i szkodliwem, 

P. Mussoliniemn pozostają obecnie 


noty do Niemiec. tylko dwa wyjścia: Ustąpić albo doko% 


pliwych uchybień niemieckich oraz nie- | FAĆ drugiego zamachu stanu. Ma prze= 
| możliwości dodatkowego wypełnienia | ciwko sobie wzmacniającą się opozycję, 


| przez Niemcy zlekceważonych zobowią- olbrzymią większość: narodu i nawef 
głowę państwa — króla; za sobą tylka 


część wierną mu jeszcze faszystów, twó* 
rzącą milieję faszystowską. Armję zde 
zorganizował, lecż mimo to może ona 
stać się dla niego groźną. Zdaje się, że 


j stycznia, skutkiem czego nie może także 


| strefy kolońskiej, 

| . „ Ostateczne stanowisko Rady Amba- © T z: 

| sadorów określone zostanie w drugiej nawet Mussolini w takiej sytuacji zre- 

| nocie, opartej na ostatecznem sprawo- | zygnuje z zamachu stanu. Najbliższe dni 

| zdaniu Komisji Kontrolującej. W necie | P'Zyniosą zapewne jego ustąpienie, —- 
tej zostanie omówiona także kwestja, w Szybka lecz krótkotrwała karjera 
jakim czasie i pod jakim warunkiem | "Ussoliniego" oraz dzieje jego "rządć 

|strefa kolońska będzie mogla być opu- | POWinrty pouczyć naszych domorosły 

| szczona. Termin wysłania tej dragiej faszystów, że chorób organizmu społecz- 


| noty-nie_jest. jeszcze wiadomy, zwłasz- | "50 nie leczy się olejem rycynusowym, 
cza że między Francją a Anglją ńie do- | P47k4, kneblowaniem ust, nożem i ze- - 


wymiany wolwere. Dyktatura, jest. możliwą, 
Według jednak lecz, tylko w jednej Rosji z jej biernemi, 
tej | Siemnemi. masami lub. gdzieś w Kame- 
runie — a i. tam nie długi czas. Żaden 
kulturalny naród, miłający wolność. 
nie zechce odgrywać przez okres choćby 
tylko kilkuletni roli stada głupich 0- 
wiec... Te, czasy, kiedy tak było, w Eu- 
„opie. już dawne i bezpowrotnie minęły. 
Dlatego też ci, którzy marzą o sprawo- 
i waniu dyktatury nad narodem niechaj 
padku powoła do rządu wszystkich do- | czemprędzej wynoszą się... choćby do 
tychczasowych ministrów, a przede- | Kamerunu. Pytanie tylko, czy zamie- 
į wszystkiem Stresemanna, jako ministra | szkali tam marzyni zechcieliby zgodzić 
Spraw zagranicznych i Gessłera jako mi | się na panowanie w swym kraju na- 
nistra Reichswehry. szych endeckich „genjuszy* a la Küs 
charski i Seyda. 


szło jeszcze do ostatecznej 
zdań có do jej treści. 
przewidywań tutejszych wysłanie 

noty nastąpi przed końcem stycznia: 
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Błogosła wieństwo Ojca św. 
dla na:odu polskiego. 


wyróżnienie Prezydenta Rzplitej. 
dali tych dołączone było pismo Ojca 
świętego, zawierające błogosławieństwo 
dla Prezydenta i jego rodziny, tudzież 
dla całego narodu polskiego, jakoteż 
serdeczne życzenia najpomyślniejszego 
rozwoju państwowego. 

Zaznaczyć należy. iż medali powyż- 


Znam 
WARSZAWA, 1. stycznia. 


W dniu wczorajszym odwiedził nun 
cjusz papieski msg Lauri Prezydenta 
Rzeczypospolitej i wręczył mu w imie- 
| niu Ojca śpiętego dwa złote medale, po- 
chodzące ze skrytki. zamurowanej za 
czasów Leona XIII w drzwiach Bazyliki | szych jest każdorazowo tylko 12 i są one 
Piotra. Skrytka ta, jak wiadomo, | przez Ojca św. rozdawane tylko 6 naj- 
bywa kazdorazowo burzona podczas | wybiłniejszym osobistościom świata po- 
wie.k.ogo roku jubileuszowego. Do me- ! litycznego, 


Św. 


i tłuste posady faszystów a opozycję 
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W dniu 1 stycznia Panu Prezyden- 
towi Rzplitej o godz. 9 rano składali w 
Belwederze życzenia noworoczne człon- 
kowie personelu kancelarji cywilnej, 
adjutantury generalnej, oficerowie szwa 
dronu i kompanji przybocznej. W imie- 
niu wszystkich przemówił szef kancela- 
rji cywilnej, p. dyrektor Lenc. 

O godz l 
czeniu szefa kancelarji cywilnej, gene- 
ralnego adjutanta i adjutantów przy- 
pocznych udał się samochodami na za- 
mek, gdzie w chwili przyjazdu Pana 
Prezydenta Rzplitej wywieszono ña ma- 
szcie sztandar Prezydenta Rzplitej. 
Kompanja przyboczna oddawała hono- 
ry w dziedzińcu zamkowym, orkiestra 

odegrała hymn narodowy. Pan Pre- 
yydent przywitany u stóp schodów Wła 
fiysławowskich przez dyrektora proto- 


1030 Pan Prezydent w oto- 


„barh: 


rŪmMONSAL' 


=s enemu 


Nr. 


W sali Rycerskiej zgromadziło się 
całe ciało .dypłomatyczne. W sali a- 
sambtowej zgromadziły się tymczasem 


Strdsz 


Z Budapesztu donoszą: Znana a- 
ktorka Elżbieta Kuerty, która w towa- 
rzystwie swoich kolegów i koleżanek u- 
dała się autobusem do Kołoszwaru ra 
swój ślub, padła oiiarą śmiertelnej ka- 
tastrofy. Autobus ów z powodu deie- 
ktu wyszedł z 3godzinnem opóźnieniem, 
a chcąc czas nadrobić, pędził ze znaczną 
szybkością. Na skręcie wskutek szyb- 
kości autobus uderzył w barierę mostu 


na katastrofa automobilon 


Zgon dwóch znanych aktorek. taj życzenia nowego, dobrego roku dla 


Paa rzydn Raczy pojmał życia noworoczne ra Zam 


| otoczeniu personelu swego domu cywil- 
nego i wojskowego wszedł na salę a- 
samblową. którą obszedł wkoło, przyj- 
mując życzenia od przewodników posz- 
czególnych organizacyj i grup, 

Po wysłuchaniu życzeń p. Prezydent 
Rzplitej wygłosił następujące przemó- 
wienie:. 

Serdecznie dziękuję za wyrażone tu- 


delegacje. pragnące złożyć Głowie Pań- 
stwa noweroczne życzenia. 

O godz. 12,30 Prezydent Rzplitej w 
R PETER CK AS TT BESES 


Polski. Rok ubiegły dzięki trwałemu, 
nieprzerywanemu przez przesilenia 
współdziałaniin ciał _ ustawodawczych 
0- | rządu i lojalnych obywateli, dał nam 
brażeń. Wiele godzin leżeli na lodzie, | dwie wielkie zdobycze — równowagę 
zanim przyszła pomoc. Aktorka Bene- | budżetową i dobry pieniądz, godny na- 
se już zmarła, Elżbieta Kuerty, przewie- | zwy — Polski. Dziś na progu nowego 
ziona wraz ze swym bratem do szpita- | roku wśród życzeń pielęgnowania do- 
la, zmarła nie odzyskawszy przytoiano- | jatnich doświadczeń ubiegłego roku o- 
ści. Dwóch innych pasażerów doznało | raz zaufania do siły Poski na podstawie 


wysokości 6 metrów na zamarzniętą 
rzekę. Auto rozbiło się o lód w szcząt- 
ki, a pasażerowie doznali ciężkich o- 


kółu oraz przez personel zarządu zam- 
ku, udał się natychmiast do kaplicy: 
gdzie przy wejściu do sali Canaletta o+ 
czekiwał p. premjer Grabski w otocze- 
niu rządu. Kapelan Prezydenta Rzpli- 
ej ks prałat Tokarzewski odprawił cl- 
'chą mszę świętą, poczem Pan Prezydent 
udał się do sali Marmurowej. Natych- 
miast po nabożeństwie przybył na za- 
"mek J E. ks kardynał Kakowski, arcy- 
biskup warszawski Po chwili przybył 
na zamek marszałek senatu W. Tramp- 
czyński. W imieniu sejmu w zastęp- 
stwie nieobecnego p marszałka Rataja skiego. Wiceminister Smólski obiął za- 
składał p. Prezydentowi :życzenia p. Wi- i raz urzędowanie i sbejmie sprawy poli- 
cemarszałek Moraczewski. Następnie | życzne i bezpieczeństwa publicznego 
p. prezes Rady Ministrów W. Grabski | ` 
przedstawił się Panu Prezydentowi na 
czele całego gabinetu ministrów i wyra- 
zit Mu w imieniu rządu noworoczne ży- 
czenia. Przyjęty był również na spe- 
cjalnej audjencji prezes Sądu Najwyż- Główna wygrana 40000 dol, padła 
szego p. Władysław Seyda. na nr, 080.898. 


ZPR ZSO ZEE KC ZERO WZORZEC, 


ponad rzeką, skruszył zaporę i wpadł z 


31 grudnia o godz. t0 i pół r. mini- 
ster spraw wewnętrznych p. Ratajski 
odebrałeprzysięgę służbową oi nowo- 
mianowanego wiceministra p. Smól- 


WARSZAWA, 2. 1. (Telef. od wł. kor.) 


złamania rąk i nóg. Nikt z katastrofy 
| nie wyszedł bez szwanku. 
p] 


P. Smólski 
rozpoczął urzędowanie. 


oraz będzie miał wpływ na wszystkie 
sprawy, dotyczące województw wscho+ 
dnich: wołyńskiego, poleskiego, nowo- 
gródzkiego i ziemi wileńskiej. Sprawy 
administracyjne, samorządowe i perso- 
nalne pozostają w zawiadywaniu wice- 
ministra Olpińskiego 

SEESE ONE EEEE REE VESER 


Wygrane dolarówki. 


Na 8000 dol. nr. 484.514; na 3000 dol. 
nr, 833.112. 


Prywatne wyroby tytuniowe | lian dode w Pomin 


będzie można sprzedawać do 15 lutego. 


będą pobiadali na składzie, począwszy 
od 1. stycznia br. obowiązani będą nadal 
do wywieszania na widocznem miejscu 
zawiadomień o sprzedaży tych wyro- 
bów z wymienieniem ich gatunku. 


W swoim czasie ustanowiono ter- 
min rozsprzedaży wyrobów tytuniowych 
pochodzących z produkcji b. fabryk pry- 
watnych ma dzień 31. 12. 1924 r. Termin 
ten przedłużono do 15. lutego bieżącego 

roku. Sprzedawcy, którzy wyroby te 


Najnowszy wynalazek 
Marconiego. 


Marconi złożył wizytę prezydentowi {gey używanie ciężkich olejów do mo- 
republiki francuskiej i przy tej sposo- torów. Wynalazek polega na tem, że 
bności zawiadomił go, że oddaje swój | aparat osobny (przemienia ciężkie ole- 
najnowszy wynalazek w upominku |je na łatwo palne esencje, po których 
Francji. Chodzi tu e sposób, umożliwia nie pozostaje żaden osad. 

WERTERA SPESSI 


Comi awdziocamny ciepla pagode? anicznemu prądowi powietrza, rozlewa- 
Ciepłe dni przeżywane przez nas o- 


jącernu się szeroko na Europę. Byłoby 
oczywiście rzeczą pożądaną, aby ten 

statnio, zawdzięczamy, jak informują 

zagraniczne obserwatorja, ciepłemu oce- 


ciepły prąd trwał jak najdłużej, choćby 
do samej wiosny, bo wówczas Sam! już 
damy sobie radę. 


Henryk Gralski. 


Listy z Krakowa. 


Każde miasto jest rodzaju niejakie: į wnictwo „Sensacja* i jedno przedsię- 
go, a przecież jest ono dziś nawskroś ko- | biorstwo komisowo-handlowe z wyzy* 
biecem — plotkarskiem, czem jednak | wającym tytułem „Sensacja* — więc 
przeważnie tylko mężczyźni intrygują, a|jak z tego widać sensacji tu nie brak. 
każdy czytelnik „Listów z Krakowa“ na- | Posiadamy tu także mniej senzacyj na 
leży do rodzaju męskiego. Zamierzam | rzeczy jak np. dzienniki, które nikt nie 
więc i ja z całą premedytacją zasiąść |czyta, „Gońców* bez końca i komuni- 
przy kominku „Expressu Pomorskiego“ | katów dla wszystkich“ i nikogo. Warto 
plotkować i obmawiać przez cały rok | zaznaczyć, że według spisu Pietraszki 
nasz zniewieściały, starokawalerski Kra |wykazuje Kraków po Warszawie Naj- 
ków, jak się ubiera i jak go ubierają, | więcej wydawnictw Pogrzebaliśmy my 
jak się nosi i jak się nie znosi, co o] literaci z bólem serca (z bólem z powo- 


nim gadają i pedają — krótko powie- j du niewypłaconych „wierszówych*') Kur 
dziawszy, co bez końca c nim mówić Í jer Wieczorny, który jednego „dnia roz- 
można. Rozpoczynam znęcać się nad | padł się i zwalił, jak niejedna kamieni- 
Krakowem od Nowego Roku.- A trzeba |ca warszawska lub krakowska. Był to 
wiedzieć, że w Krakowie codzień jest | prawdziwy skandal, który rzucił jaskra 
Nowy Rok, t. zn. rozpoczyna się ten sam | we światło na anormaln stosunki ban- 


nudny tryb życia, jak dokładnie rok | kowe, nietylko'w Krakowie panujące. W 
temu w tym samym dniu. Wprawdzie | chwilach tak wielkiego braku gotówki 
mamy tu Il. Codziennego, t.|jak obecnie znalazły się przedsiębior- 
zn. że niema dn O-|stwa, które kredytowały miłjonowe 
prócz tego istnieje w Krakowie wyda- I kwot) zupełnie nieznanemu człowieko- 


g ”; 
Kuriera 


ia bez „sensacji 


„Unęddie Wojewódzki. 


Otwzymtujemy następujący komuni: 
kat: 

Pan Minister Spraw Wewnętrznych 
powołał p. Romana Kwiatkowskiego, 
Naczelnika Wydziału Bezpieczeństwa 
Publ. do służby w Centralnym Zarzą- 
dzie Ministerstwa Spraw Wewnętrzn. 

Pan dr Józef Zaleski, st. ref. w Wy- 
dziale Bezpieczeństwa Publ. przeniesio- 
ny został do Województwa Śląskiego. 

Pan inżynier Jan Kołek, naczelnik 
ministerjalny, b. wicewojewoda biało 
stocki obejmuje funkcje Naczelnika 
, Wydziału Bezpieczeństwa Publicznego. 
+ Pan Wojciech Zawadzki, radca wo- 
jewódzki, kierownik Referatu Wyznań, 


¡mianowany został radcą ministerjal- 

„nym z równoczesnem przeniesieniem 
do Ministerstwa Wyznań Relig. i Oświa- 
ity Publ. 

Pan dr. Ignacy Mellin, przeniesiony 
ze Starostwa w Gniewie do Urzędu Wó- 
jęwódzkiego jako radca wojew. 

Pan dr. Lemańczyk, radca wojewódz 
ki, objął urząd starosty w Gniewie. 
wi, Dorobkiewiczowi, który od okiem 
dyrektorów i kredytorów marnotrawił 
ten grosz. W dodatku kredytorzy ci 
pozwalają na zmarnowanie jedynego 
zastawu, który zbankrutowany właści- 
ciel Kurjera Wieczornego po sobie zo- 
stawił, t. j. jednopiętrowej kamienicy 
w śródmieściu, której rozpoczętą nad- 
budowę pozostawiono bez opieki, na zu 
pełne zniszczenie. 
| Tego rodzaju niszczenie „dla napra- 
wienia“ zdaje się być typowem dla 
Krakowa. Gmina krakowska  postępo- 
wała w ten sam- sposób, naprawiając 

| bruk i ulice bazałtoidem, niestety tam, 
| gdzie już był podkład cementowy. Za- 
|pomnieliśmy już jednak o tem, gdy 
| bruki, chociaż dopiero za czasów rzą- 
ldów komisarza rządowego doprowa- 
| dzono do porządku. 
Iraz w Poznaniu lub Toruniu nie może 


zapomniec, że nie wystarczy naprawa 
bruków, że trzeba je także czyścić. A 


iego Kraków już absolutnie nie umie; 
— do czystości Kraków nie jest wogó: | 
Dlaczego cierpi się | 
|u nas tak niesłychany brud i nieład jak | 


le przyzwyczajony. 


|np. na Kazimierzu, gdzie w okolicy pla 


[cu targowego ry) i rzeźni żydowskiej | 


i 
Í 


Kto był chociażby | 


konsolidacji tej siły i celów pozytyw- 
tych, a nie negacji tylko, pragnę pod- 
kreślić potrzebę jak najbardziej wytężo- 
nej pracy dla wzmocnienia tętna nasze- 
go życia gospodarczego. Praca, to naj- 
„większe bogactwo Polski. Dobra jej or- 
ganizacja i umiejętne kierownictwo w 
atmosferze pokoju, są w naszych cza: 
sach wraz z szerzeniem oświaty nieo- 
dzownemi warunkami zbudowania ta- 
kiej Polski, dla której żyli i umierali 
wasi najlepsi poprzedniey. Oby Opatrz- 
ność Boska otaczała nas nadał dobrą 
opieką dla zaszczytnego wywiązania się 
z wielkich obowiązków, jakie naszemu 
pokoleniu przypadły w udziale dla 0- 
siągnięcia najwyższego dobra Rzplitej. 

Zebrani przyjęli przemówienie p. 
Przydenta Rzplitej gromkiemi okłaska- 
mi. 0 godz. 13,35 Prezydent Rzplitej ze 
swoim domem cywilnym i wojskowym 
„przy dźwiękach hymnu narodowego ©- 
puścił zamek, udając się do Belwederu. 


Pan Romuald Koerner, naczelnik 
; Wydziału Gosp. Budżetowego, miano- 
wany został generalnym inspektorem 
administracyjnym. 

Panu Edwardowi Drumście powie- 
rzono kierownictwo Wydziału Budżeto- 
wo-Gospodarczego. 

Pan: Jan Ornass został mianowany 
szefem  personalji Urzędu Wojewódz- 
kiego. 

Powyższy komunikat zaopatrzył 
wczorajszy „Głos Robotnika“ następu- 
jącym trafnym komentarzem: 

W Pom. Urzędzie Wojew. od cza- 
su objęcia stanowiska wojewody przez 
„p. dr. Wachowiaka powiał nowy wiatr. 
Słowo Pomorskie* już dawno zapowia- 
dało, że nastąpią zmiańy na różnych 
wyższych stanowiskach. Jak widzimy 
z powyższego komunikatu, część postu- 
fłatów „Slowa“ została zrealizowana. 
Wiadomo powszechnie, że niektóre z 


| tych zmian nie były podyktowane wzglę 


dami natury służbowej, które winny być 
jedynie miarodajne. Nie sądzimy, aby 
leżało w interesie Województwa wyzby* 
wanie się dobrze wpracowanych urzę- 
dników i zastępowanie ich przez no- 
wych, pomiędzy którymi są i tacy, o któ 
rych możnaby powiedzieć niejedno — 
mało pochlebne. 


"HL TORZE: 


ARETES ECNIN 
istnieją w rynsztokach prawdziwe la- 
boratorja bakterji wszelkiego rodzaju — 
to już Bóg sam wie! Przecież i tam 
mieszkają ci sami podatnicy co w in 
nych dzielnicach miasta! Jeżeli zmu- 
sza się przekupki Rynku głównego do 
utrzymania porządku i hygjeny — dla» 
czego niema tej egzekutywy ‘na Kazi- 
mierzu, by zmusić ludność trzymania 
się tych samych zasad kultury i hy- 
gjeny? Trzeba jednak otwarcie przy- 
znać, że na Kazimierzu żyje plemię, 
które chce żyć w ghecie. 


Przedświąteczny ruch, w Krakowie 
był także przedwojennym. Charaktery- 
stycznem jednak jest, że sklepy „Świe- 
ciły* pustkami, ale nie towaru, które- 
go wszędzie olbrzymi wybór — tylko 

| kupujacymy. Natomiast tandeta idzie 
|wspaniale! Niejeden straganiarz targu- 
|je dziennie więcej, niżeli pierwszorzę- 
| dny sklep na ul. Florjańskiej. Stąd whio 
i ze w Krakowie posiada grosz tylko 
j chłop lub 
w Krakowie 


| sek, że 
mieszczanin — burżuj jest już 
proletarjuszem. 

| O apetycie artystycznym i głodzie 
| duchowym tych to sfer proletarjatu o- 
| powiem w następnym liście z Krakowa. 


Nr. 3 


poar RESO POUND: 


Ludożerca Denke. 


Niezwykły zbrodniarz pod maską nabożnisia. 


Nowoodkryty ludożerca niemiecki 
w Ziębicach (Minsterberg) na Śląsku 
niemieckim, Denke — przeszedł Haar- 
mana. . Denke w swojem mieszkaniu u- 
rządził sobie prawdziwą jatkę ludzką. 
sprzedawał i sam żywił się mięsem ludz 
kiem, które zaprawiał wedle wszelkich 
recept masarskich. Skórę ludzką zaś 
garbował, a następnie  sporządzał 
z niej rozmaite przedmioty, jak 
rzemyki, paski, szelki, a nawet ręka- 
"wiczki, które podbijał włosem ludzkim. 
Zużytkował nawet krew ludzką, a mia- 
nowicie podlewał jarzyny, które też w 
jego ogrodzie, ku zdumieniu wszystkich 
sąsiadów, udawały się znakomicie. 
y Charakterystyczne dla psychiki Haar 
mana i Denkego, że obaj cieszyli się ©- 
pinją ludzi porządnych. O ile jednak 
zbrodnie Haarmaną powstawały na tle 
zboczenia seksualnego, to zbrodnie ślą- 
skiego ludożercy miąły za podkład czy- 
ste wyrachowanie terjalne. Denke 
uczęszczał stale do kościoła i spełniał 
dobre uczynki. Nikt jednak nie prze- 
czuwał, że pod maską nabożnisia ukry- 
ty jest tak potwerny zbrodniarz. O 
becnie po wykryciu zbrodni sąsiedzi 
przypominają sobie. że bardzo często 
słyszełi z mieszkania Denkego docho- 
<zące głuche tłuczenia j piłowania. Czę 
to również widziano go jak z wielkiem 
naczyniem pełnem mięsa wychodził ze 
gtajni, lub też wylewał na podwórzu z 
konewek jakąś ciecz czerwoną. Wów- 
czas sądzono, że Denke potajemnie za- 
bija koty i psy. Lecz tymi rzekomymi 
psami i kotami, jak się dziś okazało, 
byli łudzie. W piwnicy Denkego znale- 
ziono olbrzymie kubły z mięsem ludz- 
kiem. Rzeczoznawcy lekarze stwier- 
dzili, że w kubłach tych znajdowały się 
ciała trzech mężczyzn, porąbanych na 
kawałki. Mięso to było posolone i przy 
prawione różnemi ingredjencjami. 
Detke uprawiał swój proceder jaż 
od lat 16. Do mieszkania swego zwa- 
biał szukających pracy terminatorów, 
których następnie w czasie podpisywa- 
nia kontraktu zabijał. Sąsiedzi przypo- 
minają: sobie obecnie, że kilka lat temu 
z mieszkania Denkego wypadł młody 
człowiek zbroczony krwią, a mimo to 
policja nie wdrożyła żadnych  docho- 
zeń. 


Podóbnie jak po odkryciu zbrodni 
Haarmana i w wypadku Denkego do 
policji zgłaszają się rodzice, których sy- 
nowie zaginęli. Okazuje się, że pomię- 
dzy ofiarami Denkego znajduje się i pe- 
wna dziewczynka, która w tajemniczy 
sposób zaginęła 4 tygodnie temu. Zeło- 
sili się nawet świadkowie, którzy mieli 
ową dziewczyńkę widzieć w pobliżu 
domu Henkego. — Morderca w ostat- 
nich czasach oddał się wyłącznie ogro- 
dnictwu. Jarzyny jego, a przedewszyst- 
kiem rambarbarum, znane były nietyl- 
ko na Śląsku, ale i w  Monachjum. 
Szczególną wziętością cieszyło się rom- 
barbarum, które hodowane przez Den- 
kego, dochodziło do zadziwiających roz- 
miarów. Badając przyczyny tego uro- 
dzaju, stwierdzono, że Denke jarzyny 
swoje, a” przedewszystkiem romharba- 
rum, nawoził krwią ludzką. Śledztwo 
w sposób drobiazgowy prowadzi miej- 
scowa policja przy pomocy wrocław- 
skiej. Wykryto wielkie zapasy skóry 
łudzkiej wyprawionej, gotowe paski i 
szelki. Sam Denke nawet w chwili are- 
sztowania miał na sobie szelki ludzkie. 
W mieszkaniu tego niemieckiego Kani- 
bala znaleziono kilkanaście rozmaitych 
czapek, kapeluszy, koszul itp. należą- 
cych do obcych ludzi. Wśród tych rze- 
czy natrafiono na ? różnych papierów 
legitymacyjnych. 


O kobiecie. 


Kobieta — to jedyna gwiazda, tuła- 
jaca się na ziemi. Astronom. 


Pisma niemieckie podają, że i w 
wypadku ostatnim I:enkego policja nie 
chciała odrazu interwenjować. Otóż 
gdy Oliwer. ów terminator, który ran- 
ny uciekł bDenkemu, wzywał pomocy. 
zjawili się sąsiedzi, a widząc Co się dzie- 
je pobiegli na policję wraz z Oliwerem 
ti zażądali aresztowania mordercy. Po- 
| licja odmówiła, natomiast aresztowała 
Oliwera zn włóczęgostwo . Dopiero na 
skutek wielokrotnych gróżb ze strony 
poważnych obywateli, Denke został a- 
resztowany, lecz tej samej jeszcze nocy 
powiesił się na ludzkim rzemyku. 
Donkemu przypisują obecnie po- 
pełnienie wielu morderstw, których do- 
tąd nie wykryto, a między innemi i za- 
mordowanie pewnej 1i5letniej dziewczyn 
ki. której porąbane ciało znaleziono w 
polu. Wówczas jako podejrzany o to 
morderstwo aresztowany został rzeźnik 
z Glacu, który od pierwszej chwili za- 
przeczał popełnienia mordu, a mimo to 
został skazany na 15 lat więzienia. 
Prawdopodobnie rzeźnik ów był rzeczy- 
wiście niewinny. 


=+ 


DA. 


Nieprawdopodobne doświadczenia 
spirytystyczne w Anglii. 


Ślepe medjum, dla którego 
niema żadnej tajemnicy. 


Londyńskie pismo, poświęcone 
„sprawom okultystycznym „The 
Worlds“ donosi o niezwykłych zdolno- 
ściach ślepego medjum, nazwiskiem 
Artur Clayton z Nottingham. Przed 
kilku dniami produkował się Mr. Clay- 
fon w londyńskiem towarzystwie okul- 
ltystów (Central Spiritualist Society). 
Zdolności ślepego medjum są  zastana- 
wiające. 

Skoro usiadł na estradzie, zażądał, 
aby mu podano numer krzesła, a wedle 
tych danych opisze osobę, zajmującą to 
miejsce oraz określi bliżej jej wiek i za- 
jęcie. 

Wywołano jakiś numer w 3-im rzę- 
dzie krzeseł. Mr. Clayton wymienił naz- 
wisko, potem opisał dokładnie wygląd 
tej osoby i jej wiek. Szczegóły zgadza- 
ły się z prawdą. Po kilkakrotnych pró- 


[z 


Two 


wywołał jakieś imię i nazwisko. Mr. 
Clayton zamyślił się chwilę, potem od- 
powiedział: 


— Osoba ta nie żyje. Widzę ją przed 
sobą. Był to człowiek lat 55, podróże- 
wał wiele po świecie, zajmował się pra” 
cą umysłową, był silnie zbudowany i pi- 
jał nałogowo alkohol. 

Szczegóły znów się zgadzały z rze- 
,.czywistością. - Zmarły był dyrektorem 
firmy handlowej w kolonjach i zmarł 
skutkiem alkoholizmu. 


Doświadczenia z ślepem  medjum 
„budzą wielkie zainteresowanie w angiel- 
skim świecie okultystycznym, tem wię- 
cej, iż Claytona nie można posądzić © 
jakąś interesowność, albowiem będąc 
człowiekiem zamożnym, czyni swe do- 
świadczenia bezpłatnie, jak się sam wy 


bach tego rodzaju ktoś z uczestników | raża, celem przysłużenia się nauce. 


Juk Lechowski rozpoczął swn podróż naokoło $wiuta? 


Pisma donoszą dalsze szczegóły o 
rozpoczęciu podróży naokoło świata 
.przez art. malarza Lechowskiego, który 
przyjął zakład na 200 000 złotych z zobo- 
wiązaniem, że podróż tę odbędzie bez 
pieniędzy. 
+ Podróż swą rozpoczął Lechowski z 
Warszawy. Przed odjazdem komisja 
złożona z radców miejskich, dyrektorów 
banków stwierdziła, iż nie ma on przy 
sobie pieniędzy oraz. że walizka zawiera 
jedynie utensyłja malarskie i jedną 
zmianę bielizny. Następnie Lechowski 
udał się pieszo przed dworzec i aby za- 
robić sobie na bilet. kolejowy, ofłarowy- 
wał się publiczności z odnoszeniem pa- 
(kunków i czyszczeniem butów. Nikt 


Południe Sylwestra w 


' Nie wszystkim pewnie wiadomo, że 
każdego 31 grudnia o godz. 12 w połu- 
„dnie w obserwatorjum w Greenwich 
odbywa się niezwykła uroczystość. 0 
godz. 10 rano zaczynają pracować apa- 
raty telefoniczne. Po  skontrolowaniu 
wszystkich zegarów publicznych we 
'wszystkich przystaniach Anglji, o godz. 
12 ze ścisłością 1/10000 sekundy zegar 
w Greenwich uderzy, zaznaczając 'połu- 
dnie į jednocześnie ze wszystkich masz- 
tów w przystaniach spadną za pomocą 
przyrządu elektrycznego ogromne kule 
skórzane. Będzie to! znak, że wybiła go- 
dzina 12ta: 

W tej samej chwili każdy kapitan 
„statku czy stojącego na kotwicy, czy 
wpływającego lub wypływającego z por 


jednak z publiczności nie chciał tych u- 
sług przyjąć, wobec czego Lechowski 


zdecydował się na sprzedaż ręcznie. 


przez siebie malowanych pocztówek i 
w tym celu zażądał od kelnera na dwor 
cu szklanki z wodą do rozpuszczania 
farb. Gdy jednak kelner zażądał 2? zł. 
zastawu, Lechowski zwrócił się do ota- 
czających go ludzi, aby mu kto a conto 
pocztówki z góry dał 2 złote. — Setki 
rąk wyciągnęło się z pieniędzmi. Le- 
chowski wziął 2 złote od najbliżej stoją- 
cego i w ten sposób nzyskał szklankę 
z wodą, poczem zaraz zaczął malować. 
Namalowawszy pocztówkę, wręczył ją 
panu, który mu dał 2 złote, temi zaś wl- 
flokówkę w drodze licytacji sprzedał za 


tu, wyjmie swój chronometr i zregulu- 
je go ściśle. To samo uczynią maryna- 
rze, podróżni, posługacze, przewoźnicy, 
wszyscy przechodnie. W Londynie nie 
pędzie człowieka, posiadającego zega- 
rek, któryby na widok spadającej kuli 
mie rzucił okiem na swój czasomierz. 
Każdy Anglik wie, że w tym dniu ob- 
serwatorjum narodowe poczyniło wszet- 
kie zarządzenia, żeby określić ściśle czas 
południowy i osiąga to ze ścisłością, do- 
stępną dla umysłu ludzkiego, bo aż do 
jednej dziesięciotysięcznej części se- 
kundy. 


Tak skrupulatnie regulowanie ze-|, 


garów odbywa się w Anglji każdego Syl 
westra już od stu lat 


Teatr Miejski. 


Dziś w sobotę, po poło godz. 4ei po 
cenach najniższych po raz ostatni prze- 
śliczna bajka dla dzieci „Krasnoludki“, 
wykonana przez dzieci i urozmaicona 
,śpiewami i tańcami w pięknej szacie de- 
, koracyjnej. 

Wieczorem po raz 4-ty ostatnia no- 


Kapituła Orderu Odrodzenia Polski 
poleciła panu Wojewodzie Pomorskie- 
mu wręczyć listy kancelarskie o nada- 
niu odznak orderowych 


Krzyża Komandorskiego: 


p. Generałowi Dywizji Dow. O. K. VIII. 
,Hubischcie, p. Wiceprezesowi Sądu Ape 
lacyjnego Ornassowi, p. Prezesowi Izby 


wość naszej sceny, komedja francuska | Skarbowej Obrzudowi; 


„Małżeństwo Fredeny* z znakomitą wy 
„konawczynią tyt. roli p. Olgą Orleńską. 
Wesoła treść sztuki, pewna doza pikan- 
terji, wkładki śpiewne, piękna wysta- 
wa i doskonała gra wszystkich wyko- 
nawców zyskała powodzenie u publicz- 
ności, która darzy artystów gorącemi 
oklaskami. 

W niedzielę po poł. po cenach do 
(połowy zniżonych po raz 13ty „Księżna 
czardaszka* z p. Olgą Orleńską w tyt. 
partji. Ostatnie przedstawienie „Czar- 


Kobieta — to ziółko, które często [daszki odbyło się przy szczelnie wypeł- 
Parey PRZE A awa s t E WER, 4 a 
wywołuje poty. „Apiekarz. |nionej widowni i moc osób nie dostała 
Kobieta — to najlepsza legumina w me- | biletów. 
nu całego świata. „ Smakosz. W niedzielę wieczorem po raz 5-ty 
Kobieta to utwór, który rzadko | „Małżeństwo Fredeny* 
kiedy natrafia na odpowiedniego wy- f 
dawcę. __ Księgarz. Odznaczenia noworoczne. 
Robieta — to forteca, którą byle cy- 


wil zdobyć może. Szeregowiec. 

Kobietą przypomina taki interes, 
który ciągle domaga się powiększenia 
kapitału obrotowgo. Bankier. 


Pan Prezydent Rzplitej nadał Krzyż 
Komandorski orderu Połonia Restituta 
p. Wojewodzie .Pomorskiemu 
chowiakowi. 


Krzyżą Oficerskiego: 
p. pułkownikowi Martiniemu, 
dantowi Centr. Szkoły Strzelniczej 
Toruniu, p. pułkownikowi Mochnackie- 
mu, Szefowi Sztabu O. K. VIIL.; 

Krzyża Komandorskiego: 
p. radcy skarbow. Muellerowi, p. emer. 
radcy Feierowi. 


Komen- 


A (IR POT a AE SE A VE DEED EN] 


Zmiany w Urzędzie Skarbowym., 


| Kierownik Inspektoratu Skarbowe- 

‘go w Lipnie p. Z. Lazarowicz przestał 
pełnić obowiązki służbowe. Zastępca 
jego p. Kazimierz Ptaszyński został za- 
wieszony w cezynnościach służbowych, 

| zaś p. Giziński kancelista, oraz sekwe- 
strator p. K. Witecki zostali zwolnieni 
z obowiązków służbowych. 


wl 


18 złotych, które wręczył p. Lechow- 
skiemu. 

Za 12 złotych Lechowski kupił bi- 
let TII klasy do Częstochowy i wsiadłszy 
do wagonu, zaczął dalej malować i jesz- 
cze przed odjazdem pociągu zdołał za» 
robić sobie malowaniem pocztówek %8 
.złotych. Kolejarze ofiarowali Lechow- 
gkiemu przedział I. klasy, ten jednakże 
nie przyjął go, tłumacząc się, że dopie- 
ro wtedy pojedzie pierwszą klasą, o ile 
na nią zarobi, i 

Wśród oklasków licznie zebranej 
publiczności, Lechowski odjechał do 
Częstochowy, skąd udaję się do Krako- 
wa, a następnie do Pragi i dalej w 
świat. 


Anglii. ME ia ai 


Przepowiednie p. Fraya > 
na rok 1925. k 


Znana wróżka paryska p. Fraya sta 
wia na rok 1925 horoskop, że rok tet bę- 
dzie rokiem 


naprzemian ciemny i jasny, cały w za- 
,wrotnem tempie. .. 

Na horyzoncie wstawać będą groż- 
ne, czarne cienie, padną ciężkie, strasz- 
ne słowa, lecz do żadnych kataklizmów 
pie dojdzie, | 
Możliwa we Francji dyktatura... 
ilecz bardzo krótka! Wszystko będzie w 
tym roku krańcowe, gwałtowne i krót- 
kotrwałe. 

Pod koniec 1925 r. doczekamy dni 

jasnych, świetlanych i wolnych. 
t W r. 1925 życie jest szałem i nas 
miętnością. Nigdy kobiety nie były tak 
kochane, jak będą w r. 1925, nigdy teà 
nie były tak zdradzane, Rok ten będzie 
rokiem niewierności! 


Kto potrafi twardo pracować, ten je 
dynie przetrwa i utrzyma się na fali! | 
Głębokie przewroty polityczne w Niem 
czech i Hiszpanji, słabem echem odbiją 
się we Francji  Zacieśni się węzeł 
przyjaźni franko-amerykańskiej. 

Nauka, a specjalnie biologja, medy- 
cyna, chirurgja, hygjena uczynią olbrzy 
mie postępy, w dziedzinie telegrafu bez 
drutu dokonane będą genjałne wyna- 
lazki, 

Świat literatury francuskiej pokry- 
je potrójna żałobna. 

Naogół rok ten będzie 
ostatnich lat likwidacji 
wstrząsu wojny. 


jednym z 
potężnego 


MENL TK OZSTPOZO ZMOWA "I OEA UTEE 


Zmiany w Urzędzie Pocztowym. 


Urzędnik biura pocztowego w Lip- 
nie p. Wacław Kamiński został przenie- 
siony na własne żądanie na takież sa- 
me stanowisko do Włocławka, a na je- 


Na miejsce kierownika Inspektora- | go miejsce został mianowany p. Kwiat- 


Rembeliński z Włocławka. 


dr. Wa-|tu p. Lazarowicza został mianowany p. | kowski, urzędnik biura *poczt. z Włoc- 


ławka. 


„EXPRESS POMORSKI". 


ma ———— 


. P, P. ślizgawka. Kupimy 

Koło Pań P. L. O Zarząd Tow. gimn. „Sokół* w Toru- | nr. 1 i 2 (rocznik I-szy) „Wiadomości Li- P A E A C E 
rzypomina, że dziś 3. bm, bal w salach | niu padaje do wiadomości, że z dniem | terackich", Łaskawe zgłoszenia prosimy | 
p 


Dworu Artusa. Przygrywać będzie mu- (1. I. br. otworzona została ślizgawka na | skierować do redakcji „Ekspressu”. MI AN M AR A 


ka doborowa 63 pp Wstęp 4 zł, bilet | | „Martwej Wiśle' (przy Parku Miejskim) rej na zem" w swej najnowszej kreacji w 7 aktowym 
sd „bę 2 osoby l zł. Początek o 80- ; if oddaje się takową do użytku Szan. Pu i siala dramacie pod tyt. 
Kani ye ie. bliczności codziennie od godz. 9-ej ra- 0 guja g "onie? Miłość i pieniądze 
zinie £48 «ysg | na do Gej wiecz. za bardzo skromną o- Dziś . Pocz o g. Ńipół, 7 i Bip., w niedzielę 4 
ODNE WYBRYK. (plata | ST - 
u s: St; l Po południu „Krasnoludki“. Dział Grafologiczny 
W ostatnich wypadkach mnożą Się | Ważne dla inwalidów. Wieczorem: „Małżeństwo Tredeny*. pod kiorunkiom lastytuia Gratologji 
wypadki obrzucania kamieniami jadą- | Związęk Inwalidów Wojennych Naukowej prof. Henryka Gralskiego, 
cych pociągów pasażerskich na szłakach Pow. Koło Toruń przypomina wszyst- Jutro Kraków, ul. Batorego 25 
oraz podczas wjazdu i wyjazdu pocia- | kim członkom, którzy zalegają ze skład- 5 m 
gów wielkości pięści dorosłego ezłowie- | pary; miesięcznemi, ażeby w jaknaj- | Po południu „Księżniczka Czarda- Pokaż jak piszesz, — 
ka wpadają do przedziałów, rozbijając | krótszym czasie takowe  uregulowali, | sza‘, powiem ci, jak się episujeśz! 
szyby okien i narażając jadących pasa- | gdyż z rozpoczęciem nowego roku kalen Wieczorem „Małżeństwo Fredeny*, 


żerów na okaleczenie. Na występki po- | darzowego jesteśmy zmuszeni w myśl 
dóbne w przeważnej części pozwalają | „statutu Związku skreślać wszystkich 
sobie wyrostki źle wychowane i nie u- |tych członków, którzy dłużej jak 3 mie- C R I S T A L 


5. Bon Grafologiczny 


miejące zdać sobie speshi Fase skut- | sięce należytości związkowych nie uiś- Dziś IMĘ LL WOLZPOC A 

ki fatalne może czyn podobny z cit. a ` AI 

pociągnąć. Ze względu na bezpieczeń- | j| O czem się nie mówi Godło 

stwo podróżujących apeluje się PA Ruch Wydawniczy. Wieóli główiej Dla otrzymania Gkreślonia sw egs 

wszystkiem. do rodziców mających dzie | w ę', czasopisiio ilustrowane, organ | PZ charakteru, n»leży napisać własne swoje 

ci, by występki podobne z całą energią U ; iei Morskiej i Rzecznej. Na zeszyt Żgi | Jadwiga Smosarska p gały ny do Tastytuiu deze 

młodzieży wykorzeniali.., Społeczeństwo | czasopisma „Morze“ złożyły się nastę- omenda ie fologii Natkowej ngot. Henryka Gralskie- 

wzywa się do tępienia podobnych Wy” pujące artykuły: N. C. H. Pistla ,Bande- į po, Breine Aia un 2 parine 

bryków i oddawania sprawców orga- ma kom. Cz. Petelenza, „Podstawy Po- zł. (gotówką lub w znaczkach pocztowych) 
a atat Pani : 66 a pokrycie kosztów administracyjnych. 

nom, bezpiecz eństwa w razie przychWY | qięgki Morskiej" dr. J. Marlicza, Hodo- „CORSO 2 pyta ukyiywać ko ORK M 

cenią na.gorącym uczynku. | wła łososia” E. L, “Zegluga na rzekach Dziś Dztale Grafologtcznym naszego 

irki łytkich* A. Rylke, ,Pustelnik z Mata- 2 < pisma. 
Zawody piłki nożnej. ra A 7 aś zę z f A 
Zawody towarzyskie w piłkę nożną) panu Mar, Zaruskiego. ,Wyszkolenie Taj un na pus 'tyni 
między: tutejszym Sokołem‘ a dru- personelu okrętowego: F. Rostkowskie- sensacyjn A ah w aktach AR «a 

"SAR > nożnej 63 pp. odbędą się w |gó, „Motorowy statek Flettnera* H. Jęt- i Nadpr m farsa w 1 akcie OTUŃ, da mt eeanntęcenecey emeni 1193 

niedzielę dnia 4. bm. o godz.l4tej na bo- kiewicza, bogaty dział dr: kroniki Początek o siw Sodo 752 niedziele EXPRESS POMORSKI“ 

isku sportowem przy Szosie Chełmiń- morskiej i oficjalny L. i R. Zeszyt 1 święta o godz 4 » 

skiej. zdobi 20 ilustracji, Ba 


Za A i MOTOCYKLE. |Froter 


Margaryne 1,00 zł. |znowu nadeszły. Polecam takowe i proszę Szvóljey tki 
Zapałki 0,40'ge. o zwiedzenie bez przymusu kupna. — Także Szezotki < 
A PER polecam opony i węża samochodowe „M E- poleca najtaniej 
Araczewski  |CHELIN* „CONTINENTAL“, |Drogerja pod Koroną 
Nar'żnik Chełm. Szewskiej Generalne. zastępstwo, wszelkich wyrobów Leon Rychter, Toruń, 


„BOSCHA*, jak oświetlenie, trąby, świere i t. p. Chełmińska 12 — Tel. 102 

Maszyny do- pisania 4 szycia, rowery, 

wirówki do mleka, wszelkie przybory reparo- "TEPEE 

cyjne. oliwy, smary, benzyna i benzol. Kasze! chrypka nf 
, szuość 

7y H i 

Władysław Katafias sseają” oryginalne 


Najstarsze przedsiębiorstwo na Pom. Pastylki 
funkcję ; Telefon nr. 447. Bel iiskie 
organów trawienia g1} 
Pogrzeb odbędzie sę w Bo iret dnia 5. I. 1925 r. 0 godz. 


ogu nori ogi aiios dźwignią  han- | ra wege ia 
TOTE | | Sprzet LLU dlu iprzemysłu Ee" drogerie: 


Przewodnik przemysłowo-handilowy po Toruniu 


Wymienione poniżej firmy polecamy Szanownym Czytelnikom. 
| Różne | | 


Wojciech Woźniak Henryk -Henryk Klimczowski /— Samochody 


t 2 a i E 
Karol A Ee 
aspirant i Kmdt; Pow. Pol. Państw. w Wąbrzeźnie 
zmarł nagłe dnia 30. XII. 1924 roku 
Cześć Jego pamięci. 

" Komenda XI Okr. Pol. Państw. 


ao gorzkie 


(z AB | 
znakomicie AO, 


Tytonie 


| Artykuły spożywcze | Materjal opałowy | Krawiectwo |GREZCIER 


Dem dolikakieów. 1. towarów ko- Bolesław Kosiński Toruń, ul. Szewska 18, Zakład Rynek Staromiejski 3 


lonjalnych warsztat stolarsko tapicerski |krawiecki. Poleca się do wyko-|Skład wyrobów tytoniowych i 
dawn. L. Dammann i Kordes | Toruń, ul. Mickiewicza. 118 d.;nania pierwszorzędnej gardero- |przyborów do palenia — rów- 
T. Z 0, p. poleca się do wykonania. kom:jby damskiej, męskiej i wojsko- |nież sprzedaż weksli i znaczków 
Handel win i likierów. pietnyc + ja A jaka: |wej po cenach przystępnych. stemplowych. 
: też mebli wyściełanych po ce- ALEKSANDER IWAŃSKI 
Toruń, Stary Rynek 31. Tel. Śl» ach bezkonkurenc yinych.  |Mistrz Krawiecki, ul. Kopernika || Zakłady zegarmistrzowskie i złotnicze 
A knew i nr. 37 II. p. Specjalny zakład 


Pomorska Fabryka Samoche- 
dów, Motorów i Maszyn 
Bracia Cierpialkowscy, Toruń, 
polecają samochody „Ford“ i 
„Lincoln“, motocykle „Puch“ i 
„Cleveland“, opony, benzynę 
i smary. — Reparacja samocho- 
dów e: c. t. 


EZ AC TREE Z KE POZZO DWA 


i śdki -liki Heinr ch i Krüger krawiecki dla wojskowych Jan Nalaskowski A. Reszkiewiez 
Wina - wódki - likiery |, ki Warszt A 
fi Toruń, ul. Słow ackiego nr. 43jumundurowań. :Mody męskie |qoruń, Różana 5 (wejściez Pie- arsztat, szczotkarski 
L. Dalkowski i Ska Pracownia stolarska wykonuje |podług najnowszych żurnali. kar). Poleca zegary, zegarki oraz KOREA, Hah DUDA RE: 11 
; ' //. |Sypialki, jadalnie i gabinety T. Leśniewska wszelką biżuterję. Ślubne obrą- | SPTZ€ ky; wykonanie. wszelkich 
Toruń, Strumykowa 5-7 Tel. 35. | męskie po cenach przystępnych. | Pracownia garderoby damskiej |czki. Własna pracownia repara- | __NYrobóx_szezotkarsi szęzotkarskich, 
Fabryka likierów i. wódek. i dziecięcej cyjna. Ceny konkurencyjne. gb- Qlejarnia 
(33 O+ GK ERRATA EET ie j Toruń, ul. Kiłonowicza 30 II. p. sługa fachowa Zakup nasion oleistych i wy- 
dilaw Mi N aa poleca się do wykonania u- miana na olej i kuch 
Fabryka wódek i likierów. | Kawiarnie i- cukiernie | biórów damskich i dziecięcych Józef Nawrocki Toran, ul. Grudziądzka 13/15 
Toruń, Szeroka 24. po cenach iak najniższych. Ul. Szewska x: blizko „parku Wiktorii i fabr. 
R ED. HOFFMANN pe ord cad zaa as 
T. Chmurzyński i Gorczyński aru é A r Zakład Krawiecki Związku fn. |Skład zegarmistrzowszo - jubi- | rewitz, 
Toruń, Prosta 15—17, kapa bO E Po, walidów. lerski. Zegary, biżuterje, zezar- | EDMUND ORCZYKOWSKI 
Fabryka  likierów, koniaków |*5: Spec. zamówienia poza dom, Toruń, ul. Wysoka ki w złocie i srebrze; ślu:. | Skład przyborów tapicerskich £ 
araków. piewszorzędny wyrób. Zasada: | |Wykonuje wszelkie prace wcho-|Szki szczerozłote. Włas'o pra- |Inianych. Szewska 3. Poleca 


niskie ceny. dzące w zakres krawiecki po ce- |Cownia repar. zegarków 1 biżu- | sznurki wszelkiego rodzaju, wor 


484 | pach 50'/ niżej taryfy. Czysty| terii. F^ konanie. — |ki, sienniki, miotły, szczotki, po- 
Wyroby cukiernicze Restauracje dochód przeznacza się na zapo- NN | WTOZY, liny itd. 
mogi dla wdów i sierot po pole- | Pianina | "M. Chmielewski | Ska. © 


M. Chmielewski i Ska. 
Fabryka głych. 


Zakłady Przemysłowo Handio- 
— cukrów, czekolądy chałwy — RESTAURACJA ,POD WIECHĄ" 


K. Lewandowski 

J. Sybilski i A. Krzemiński |W} St. Spychalski ul. Piekary 21. |Toruń, Żeglarska 28 I. p. Śpe- A. Zabel, 
Toruń, Łazienna 28, I. p. w podw. 
polecają znane z dobroci swoje 
wyroby wykonane przez najzna- 
komitszych majstrów znanych w 


we, T. z o. p. Tel. 424. 


LE. j RE ul. Małe Garbary nr. 17. 
Pierwszorzędna restauracja na|cjalny zakład krawiecki ele-|Toruń, ul. Kazimierza "PEM Zakładów Przemysło- 


miejscu. Ceny przystępne. Sma-|ganckiej garderoby datnskiej,|czyka 6 parter prawo, blisko |wych i elektrycznych Instalacja 
czne, tanie śniadania, obiady i| męskiej i wojskowej. Materjały|dworca miejskiego, . poleca | siły i światła, naprawa dynamo 


kolacie. Zimne i ciepłe prze-| wszelkiego gatunku stale na|pierwszorzędne pianina z do- i elektromotorów. 


kraju i zagranicą. |kąski. składzie. Ceny przystępne. brej firmy zagr. bary nr. 5. 
RAE Wp ann A OE RECE CE PRO 
Ceny prenumeraty. Miejscowe 2,50 zł; z odaoszeniem lub zamiejscowe 275 zł, za granicą 400 zł Ceny ogti >ñ: (wiersz milimetrowy) ua stronie 7 łamowej '0 gr. Na stronie 
= łamowej : 30 gr Na pierwszej stronie 60 gr. Za ogłoszenia skomplikowane | z zastrzsżen'gm 1ejsca 259/9 nadwyże jęl>szenia drobne: w ersz napisowy 15 gr.. każde nsstępne słowo 8 gr. 
Ruch towarzystw 20 gr wiersz redakcyjny. Komunik katy 31) gr. wiersz redake. Ogłoszania a: 100070 nadw.żki. 4a terminowy drnk nie odjowiadamy. Od cen powyższych opustów nie udziela się 
Administracja otwartą od 9-ej do l-ej i od 3-ej do Gej. Redakcja od 4-ej do G-ej. 
Si ółdzielnia Wydawnicza, Toruń. %:1: Drużarnia Robotnicza W. Pawlak í S-ka w Toruniu. . „edaktor odpow. Paweł Eorgus, 


d pap 


